GRU, DRU I MINIONKI

Filmy wytwórni Illumination stały sie światowym fenomenem. Minionki są dziś rozpoznawalne na całym globie, mając 95-procentową rozpoznawalność (w krajach, w których filmy z ich udziałem były wyświetlane). Filmy wypełnione wyjątkowymi postaciami, zabawnymi i autentycznymi, przyniosły Illumination dochód rzędu 4,7 miliarda dolarów. A wspomnieć należy także, że dwa spośród nich znalazły się w pierwszej szóstce najbardziej dochodowych animacji w historii kina, gromadząc zróżnicowaną publiczność różnych kultur i w każdym wieku na całym świecie. 
W 2016 roku studio Illumination, wyróżnione ostatnio przez Fast Company jako jedna z najbardziej innowacyjnych firm świata, przedstawiło światu dwa bazujące na oryginalnych pomysłach filmy, które zdobyły serca międzynarodowej publiczności. Latem widzowie na całym świecie zachwycili się komedią animowaną „Sekretne życie zwierzaków domowych”, która zaliczyła najlepszy wynik otwarcia dla animowanego filmu w historii USA. Podobną popularnością cieszył się przebojowy film „Sing” (w Polsce miał premierę w styczniu 2017 roku), którego pokaz premierowy na Międzynarodowym Festiwalu Filmowym w Toronto spotkał się z owacją na stojąco. 
Teraz, po wielkich sukcesach „Jak ukraść księżyc” oraz największych animowanych hitach 2013 i 2015 roku – „Minionki rozrabiają” i „Minionki” – otrzymujemy kolejny rozdział historii Gru, Lucy, ich uroczych córeczek – Margo, Edith i Agnes – oraz, naturalnie, Minionków. 

Po stracie pracy w Lidze Antyzłoczyńców, po tym, jak nie udało mu się złapać terroryzującego ludzkość złoczyńcy, Gru pogrąża się w kryzysie tożsamości. Tajemniczy nieznajomy przekazuje mu jednak informację o tym, że Gru ma brata bliźniaka, o którego istnieniu nie miał pojęcia. Brata, który za wszelką cenę chce być tak zły, jak zły był niegdyś Gru. Były super-złoczyńca przypomni więc sobie, jak dobrze jest być złym.
W anglojęzycznej wersji językowej w rolę Gru ponownie wciela się Steve Carell, co więcej użycza głosu również jego bratu bliźniakowi – Dru. W roli super-szpiega Lucy usłyszymy Kristen Wiig. W postać byłej dziecięcej gwiazdy, prawdziwego złoczyńcy Baltazara Bratta, owładniętego obsesją na punkcie postaci, którą kreował w latach osiemdziesiątych XX wieku, wciela się laureat Emmy, Tony i Grammy – Trey Parker. Baltazar zrobi wszystko, by zniszczyć Hollywood… oraz tych, którzy staną mu na drodze. W rolę wiecznie niezadowolonej z syna matki Gru wciela się laureatka Oscara® Julie Andrews. 
W polskiej wersji językowej w postać Gru ponownie wciela się znakomity Marek Robaczewski. Gwiazdami obsady są Mikołaj Cieślak, który portretuje (głosem) postać Dru, oraz Robert Górski (użyczający głosu Baltazarowi Brattowi), twórcy kultowego Kabaretu Moralnego Niepokoju oraz słynnego serialu „Ucho prezesa”. 
Obraz wyreżyserowali Pierre Coffin („Jak ukraść księżyc”, „Minionki rozrabiają”, „Minionki”) oraz Kyle Balda („Minionki”, „Lorax”) i Eric Guillon (scenograf i twórca postaci w filmach „Jak ukraść księżyc”, „Minionki rozrabiają”, „Minionki”). Autorami scenariusza są Cinco Paul oraz Ken Daurio („Jak ukraść księżyc”, „Minionki rozrabiają”, „Lorax”). Produkcja: Chris Meledandri (szef Illumination) i Janet Healy. Producent wykonawczy: Chris Renaud („Jak ukraść księżyc”, „Minionki rozrabiają”, „Lorax”, „Sekretne życie zwierzaków domowych”). Muzykę do filmu napisał Heitor Pereira oraz laureat 11 statuetek Grammy – Pharrell Williams (na ścieżce dźwiękowej usłyszymy aż osiem jego kompozycji). 
Wielki hit „Jak ukraść księżyc” pozwolił nam poznać głównych bohaterów serii – super-złoczyńcę Gru oraz bandę podłych Minionków. Kiedy jednak Gru został ojcem sierotek Margo, Edith i Agnes, początkowo w ramach planu ukradzenia Księżyca, zmienił swój „kryminalny żywot” i z super-złoczyńcy stał się super-tatą. 

W drugiej części serii („Minionki rozrabiają”) Gru został zrekrutowany prze Ligę Antyzłoczyńców, która chciała wykorzystać jego umiejętności byłego super-złoczyńcy. Nigdy nie myślący o miłości Gru z miejsca zakochał się w swej partnerce z pracy – super-szpiegu Lucy. A ponieważ jego trzy córki zawsze pragnęły mieć mamę, wkrótce poślubił Lucy. 
W przeboju „Minionki” (2015), prequelu „Jak ukraść księżyc”, poznajemy początki istnienia nacji najsłodszych istot świata – Minionków. Dowiadujemy się, jak Kevin, Bob i Stuart wyruszają w świat w poszukiwaniu przywódcy i tak trafiają na młodego Gru. To „podłe” trio powróci na ekrany kin w 2020 roku w kontynuacji „Minionków”.
Tego lata, w filmie „Gru, Dru i Minionki”, Gru i jego nowej żonie Lucy nie uda się schwytać słynnego złoczyńcy – byłej gwiazdy TV lat osiemdziesiątych – Baltazara Bratta, który wyrzucony z telewizji, poprzysiągł zemstę na Hollywood. To właśnie przez niego Gru i Lucy zostają upokorzeni i wyrzuceni z Ligi Antyzłoczyńców. 

Naturalnie, Minionki żywią w tej sytuacji nadzieję, że Gru powróci na ścieżkę zła. Kiedy jednak Gru jednoznacznie mówi, że nie wróci do dawnego życia, Minionki odchodzą. Minionek Mel, przywódca strajku przeciw Gru, staje się samozwańczym szefem Minionków, no, w każdym razie mniej więcej. Tymczasem Jerry i Dave – Minionki, które przez nieuwagę nie wzięły udziału w strajku, pozostają przy rodzinie Gru. 
Po stracie pracy Gru czuje gorycz porażki i zastanawia się nad kolejnym ruchem. I właśnie wtedy pojawia się tajemniczy nieznajomy, by oznajmić Gru, że jego ojciec nie żyje oraz że Gru ma brata bliźniaka – Dru. Gru jest zaszokowany informacją, jednak jego matka potwierdza rewelacje. Krótko po rozwodzie zdecydowali się rozdzielić bliźnięta i nigdy więcej nie rozmawiać ze sobą. Naturalnie, matka Gru nie omieszka przy tym wspomnieć, że „najwyraźniej jej dostał się ten gorszy bliźniak”.
Początkowo zachwycony informacją o odnalezionym bracie Gru zabiera Lucy i dziewczynki do Freedonii, miejsca, w którym mieszkał jego ojciec. Szybko okazuje się, że Dru jest od niego lepszy we wszystkim. Dosłownie – we wszystkim. Gru – łysy mizantrop bez pracy – i jego brat Dru – przystojniak z bujną grzywą, czarujący optymista, a do tego dziedzic gigantycznej fortuny. 
Poczucie bycia gorszym, narastający kompleks niższości ustępują, gdy Gru dowiaduje się, że Dru ma pewne marzenie – chciałby – śladem ich ojca – stać się światowej klasy super-złoczyńcą…

Dru przyznaje, że jego ojciec nigdy nie wierzył w syna. Dlatego potrzebuje pomocy Gru, by spełnić marzenie swego życia.

To właśnie wtedy Gru wpada na pomysł, który mógłby pomóc im obu. Przy wykorzystaniu nieprawdopodobnych gadżetów, którymi posługiwał się ich ojciec, mogliby dorwać Baltazara Bratta! 
I tak bracia przystępują do współpracy. Oczywiście ta współpraca nie będzie łatwa, braćmi powoduje silne poczucie współzawodnictwa. Tymczasem okazuje się, że i plan Gru wcale nie jest taki łatwy do zrealizowania, a Baltazar to największe wyzwanie w jego życiu.

- W pierwszym filmie Gru odkrywa uroki bycia ojcem, po raz pierwszy czując przy tym, czym jest prawdziwa bezwarunkowa miłość. W drugim filmie Gru na naszych oczach poznaje miłość swego życia. Tym razem zobaczymy Gru w nieco innej roli – kogoś w kryzysie tożsamości, zagubionego po utracie pracy i odnalezieniu brata, o którego istnieniu nie miał pojęcia.

Chris Meledandri

Wytwórnia Illumination znana jest z prezentowania szerokiej publiczności zarówno oryginalnych pomysłów, jak i kontynuacji opowieści, które pokochały milion widzów. Znakiem rozpoznawczym są tu postaci – zarazem słodkie i wywrotowe, nieoczywiste. Nawet postępki czarnych bohaterów powodowane są niewinnością i dobrymi intencjami. Najlepszym tego przykładem jest przebojowa seria filmów, w których pojawiają się Minionki – DNA Illumination.
- Przede wszystkim zależało nam, by wziąć pod uwagę gust publiczności, to, co pokochali widzowie, kiedy poznali bohaterów serii. Ale chcieliśmy także – jak zawsze – zaproponować także coś nowego, świeżego, dynamicznego – mówi Chris Meledandri, szef Illumination – Filmy z tej serii skradły serca widzów na całym świecie, ponieważ są zabawne, odważne, ale także budzą żywe emocje poprzez historię, którą przedstawiają. I postaci. Czar Minionków jest niepodrabialny. I nawet jeśli Gru był super-złoczyńcą, wciąż chcemy, by dobrze mu się wiodło, właściwie nie sposób mu nie kibicować. 
Cinco Paul oraz Ken Daurio, scenarzyści, współpracują z Meledandrim od lat, kiedy to na ekranach kin zadebiutował przebój „Horton słyszy Ktosia”. – Pomyśleliśmy, że byłoby wspaniale, gdyby rodzina Gru powiększyła się – mówi Daurio – co pozwoliłoby pokazać nam szerszy aspekt jego osobowości. Dru daje Gru szansę, by ponownie mógł stać się złoczyńcą, na zasadzie „Och, daj spokój, tylko ten jeden raz! Mamy to przecież we krwi. Powinniśmy to zrobić”.
-Pojawienie się Dru otworzyło nam nowe perspektywy – mówi Meledandri – Podobnie wyglądający brat Gru może przecież być jego całkowitym przeciwieństwem. 

Kolejną Nową postacią w serii jest wspomniany Baltazar Bratt. Niezwykły super-złoczyńca, który przed laty był dziecięcym supergwiazdorem TV, aż do momentu, kiedy jego program zdjęto z anteny. Dziś jest panem w średnim wieku, który wciąż żyje wspomnieniem lat osiemdziesiątych (co bardzo mocno koresponduje z jego image’m). Nie wybaczył Hollywood, wciąż nie potrafi przeboleć porażki, obwiniając za nią wszystkich wokół. – Złoczyńcy to punkt krytyczny każdego film z serii – opowiada Meledandri – Musimy przecież dać Gru godnego przeciwnika. Kogoś, kto będzie dla Gru i Lucy prawdziwym wyzwaniem. Oczywiście musi być to postać o wielkim potencjale komediowym. To musi być ktoś o wielkiej osobowości, bo ktoś, kto byłby tylko zwykłym złoczyńcą, przy dowcipie i czarze Gru byłby niezauważalny. 
Chris Meledandri przyznaje, że nowy przeciwnik Gru jest jedną z jego ulubionych postaci stworzonych przez Illumination. – Baltazar jest wyjątkowym złoczyńcą, niezwykle oryginalną postacią. Nie może odciąć od siebie przeszłości, nie może poradzić sobie z tym, że jego dawni fani zupełnie o nim zapomnieli. To dlatego pragnie zemsty na świecie, który w jego opinii wykorzystał go. Ekspresja tej postaci, jej nastawienie do świata i spektakularna animacja sprawiają, że Baltazar jest w świecie animacji postacią niezwykłą. Dla mnie to jedna z największych animowanych postaci, jakie widziałem – przekonuje Meledandri. 
- Czas między filmami tej serii pozwolił nam pomyśleć o tych postaciach na nowo – mówi Pierre Coffin, współreżyser. – Gru złagodniał, stał się mężem i ojcem. To już nie ten sam człowiek, którego poznaliśmy jako super-złoczyńcę, wciąż jednak ma swój łobuzerski uśmieszek i naturę rozrabiaki. Lucy stała się niezwykle szykowna. Margo jest jeszcze bardziej pełna ekspresji, co dla animatorów jest nie lada wyzwaniem, ale przecież taka właśnie jest. Z wiekiem złośliwość Edith nieco złagodniała, a ona sama wysubtelniała. A Agnes? Agnes – jeśli to w ogóle możliwe – stała się jeszcze bardziej słodka. 
Animacyjny aspekt tak skomplikowanej, wielowątkowej, wielopostaciowej opowieści jest niewiarygodnie trudny, stąd aż trzech reżyserów, którzy pracowali na planie. Kyle Balda, jeden z reżyserów: – Gra postaci jest animowana w tym samym czasie, w którym trwają zdjęcia na planie i toczy się opowieść. Obecność trzech reżyserów pozwoliła nam usprawnić pracę i aspekt kreacyjny historii. Pierre jest najmocniej zaangażowany w proces animacyjny i fabułę, Eric zajmuje się konceptem wizualnym całości oraz postaciami, ja zaś skupiłem się na montażu i storyboardingu. 
Ken Daurio zwraca uwagę na postać Lucy, która również przeszła sporą ewolucję. Dziś jest przecież żoną i matką, to dla niej zupełnie nowa rola. – Lucy jest nieustraszona, nie boi się niczego – oprócz bycia matką. To jedyna sytuacja, w której widzimy na jej twarzy i w jej zachowaniu brak pewności siebie. Jej próby odnalezienia się w nowej roli są przekomiczne – śmieje się Daurio – Zmienia się też sytuacja Margo, najstarszej z dziewczynek. Do tej pory matkowała dwóm młodszym, teraz staje się im równa. Powoduje to, naturalnie, mały konflikt ról między Lucy i Margo. 

- Kiedy wychodzimy z kina, pamiętamy głównie postaci. To one, ich charakter sprawiają, że zapamiętujemy film. To one żyją później w naszej wyobraźni – mówi Chris Meledandri.

***

MUZYKA
Muzyka, która towarzyszy wszystkim filmom z serii to niemal osobna rzecz, choć przecież tak bardzo związana z serią. Osobna, ponieważ stała się jednym ze znaków rozpoznawczych. Kiedy idziemy do kina spotkać się z Minionkami, właściwie pewne jest, że oprócz przezabawnych przygód bohaterów filmu, usłyszymy znakomitą muzykę. Nie inaczej będzie i tym razem. 
Dzięki przebojowi „Happy” ze ścieżki dźwiękowej do hitu „Minionki rozrabiają” Pharrell Williams wzniósł się na szczyty międzynarodowej popularności. Nic dziwnego, że chętnie powraca do współpracy z Minionkami (które, jak wiemy, kochają tańczyć). Na soundtracku do komedii „Gru, Dru i Minionki” usłyszymy nie jedną, ale aż 8(!) piosnek Pharrella.

A to nie koniec niespodzianek. Oto piosenki, które usłyszymy w filmie:
1. Yellow Light – Pharrell Williams

2. Hug Me – Pharrell Williams feat. Trey Parker

3. Bad – Michael Jackson 

4. Take On Me – a-ha

5. Papa Mama Loca Pipa – The Minions

6. There’s Something Special – Pharrell Williams

7. Tiki Tiki Babeloo – The Minions

8. Freedom – Pharrell Williams

9. Doowit – Pharrell Williams

10. 99 Luftballons – Nena 

11. Into the Groove – Madonna

12. Chuck Berry – Pharrell Williams

13. Fun, Fun, Fun – Pharrell Williams

14. Despicable Me – Pharrell Williams

15. Despicable Me 3 Score Suite – Heitor Pereira

16. Malatikalano Polatina – The Minions

